kedakcja: 
stracja: 

ay: 38-28, 228 | 229, 
Redaktor lub 
dyrektor wydawnictwa 
od godziny | do 2 po południu, 


aa prowincji 


A 4.50, zagranicą 9.50 
noszenie do domu 40 Er. 
że tykały nadesłane bez oznaczenia 
yi Onorarkim uwa 


Rękopisów 


l 
9 


w ciaru jednei dot 
tr ssUu_ jedne] ODY 
tę Korpusu Ochrony Po- 
izvr.. mimo silnych mrozów 
IM mały około 
AR 100 kobiet, 
bk Kosji sowieckiej VY 
t ` i KIE] Wy- 
I? sie do Polski z workami 
mni aby zdobyć trochę 
9 ności. 
M Padki przekr 
źvwność ze strony So- 
„Stale wzrastają. Ludzi 
: wano oStrasza groźba a- 
EN id, a nawet niebez- 
Bczeństwo niebez 


od 7 fckej 


"4 


zą Warszawę. 
aawa, 4. 2. (Od wł, k) 
Onf wi Sowy poseł włosk: 
PES) do Warszawy 

e wraca 
YWA legi 

du objęcją stanowiska 
turystycznego we 
osel Maioni przy- 


d Jo 


Iv 


a SUI" 
TOMU i 
táres 


da Wczoraj po 
m S ar 
achwajy à tząd litewski 
e OTIN podpisać 
SWAR ktu Kelloga rów- 
4 Olską, Estonja, Lot 
imynją w dniu T-ym lute- 


———XX 


Domremy, 


EE 


Że m 

T- „ma 
; jj ŚWietni 
M enia F 
E? poty: 


Zawadzka |. — Admini- 
Piotrkowska Il. — Teleto- 


żane są za bezpłatne 
zarówno użytych jak | 
Jedakcja nie zwraca 


aczania gra | 


|niem straż zgierska rozpoczęła 


lego zastępca oraz 
przyjmują 


P: Głodne Rosjanki w poszukiwaniu | 
kawałka chleba | 


| dj Przekraczają granicę polsko-sowiecką. 
10% 4. 2. (Od wł. kor.)—| 


utraty życia » 
przy przekraczaniu granicy. 


Zgierz, 4. 2. — Dzisiejszej no- | 
icy około godziny 2-ej | 
olbrzymia juna | 
|loświetliła Zgierz. Krw 
blaski zaglądały do okien i bu-| 
dziły mieszkańców, którzy z 
przerażeniem - dopytywali się 
przyczyny pożaru. Wreszcie 
stwierdzono, żę pali się 
dwupiętrowy budynek 

przędzalni . położonej przy u 
3-go Maja, należący do p. Bro-| 
dacza, Ogień podsycany! silnym 
wiatrem objął cały budynek. 
Przybyła z pewnem opóźnie- | 


— 


akcję ratowniczą. Brak wody, | 


Bil 7 Poki | 


asa z prezy- |dzie wschodnio-europejski pakt 


miejsce urodzenia 
Joanny d'Arc. 


Święci 500-letnią rocznicę przybycia 
„nakaz uwolnienia Francji od obcego najazdu. Stan 
a 1429 oblężony. Orlean. 
Tancji z pod jarzma raieźdźców. j 
czek wpadła w ręce Burgundów. którzy wydali ją Anglikom, © 
sk¿zali ją jako czarownicę na śmierć i spalili na stosie. 


silny mróz i stosuńkowo  nieli-| 
czna ilość strażaków — wszy- 


imeni palstwdni. 


W ten sposób podpisany bę- | 
obejmujący | 

wszystkie państwa 
leżące ña zachód od Rosji so- | 
wieckiej na clapie) przestrzeni 
od Bałtyku do Morza Czarnego. 


S 
Joanny d'Arc do 


Jej bohaterstwo doprow 
Ona. sama tego 


Echa olbrzymiego pożaru w Berlmie. 


przem 6 


e 


ionów marek. 


Dziewica orleańska 


qwszy na czele wojsk uw 

adziło później do zupełnego 

triumfu nie dożyła. Podczas 

i z wroku 1431 
(h 


Rok V, Ne 30. 


23-90 


|minister Mironescu przybędzie do Warszawy. 


Warszawa, 4. 2. (Od wł. k.) 
'Rumnński minister spraw za- 


Łódź, poniedziałek 4 lutego 1929 r. 


| 


lutego 


s , TA 
lgranicznych Mironescu przyjeź | 
|dża do Warszawy 23-go lutego! 


Pożar strawił wszystkie maszyny. 


stko to niezmiernie 
utrudniało ratunek. 


trwał całą,noc. Spaliło 


Pożar 


oraz szopy znajdujące się nā) 
podwórzu. Przędzalnia czynna 
(była na trzy zmiany. Wskutek 


Did ile 0% doszczętnie wnętrze fabryki'pożaru utraciło pracę przeszło | 
awe z 


za wiersz milimetrowy 6 e. 
pod 


ia mowy: 
tekstem 1 w tekście 40 groszy; 
tekstem 30 groszy; nekrolog! I 


komunikaty 30 gr; zwyczajne 25 gr 


Za wyraz: 
szukiwania pracy 


drobne 15 groszy; 
10 groszy; 


po- 
naj 


mniejsze ogłoszenie 1.50 zł., dla bez 


robotnych 
(bez wyjątku) 50 proc. 


L zloty. — Zamiejscowe 
zagraniczne 


o 100 procent drożej. 


Ogłoszenia 2-kolorowe I na umówio- 


nem miejscu 
100 proc, droższe. 


50 proc. 3-kolorowe 
Za termin drukt 
administracja nie odpowiada: 


Samobójstwo ucznia 


szkoły powszechnej. 


Z .Warszawy .dohosżą: 
Z okna 4 piętra domu przy 


- Olbrzymi pożar fabryki w Zgierzu. 


Z górą 150 robotników straciło pracę. 


150 robotników, 
Strat dotąd nie ustalono, są-jed- 
nak znaczne. Policja prowadzi 
dochodzenie. ~“ 


luf. Wilczej 57 wyskoczył wcze 
raj na podwórze w celu Samo= 
|bójczymi. 

16-letni Boruch Kutner, 
svn kupca, uczeń 7 oddziału 
szkoły powszechnej. Lekarz po 
zatowia stwierdził wstrząs mó 
zeu, ozólne potłuczenie i rany 
tłuczone głowy. W stanie cięż 
|kim przewieziono go do szpi- 
tala Dz. Jezus. 

Przyczyną  rozpaczliwego 
[kroku chłopca był. zatarg Z 
| dziadkiem. 

s 


i — A — 


Łódź, 4: 2, Sprawa zabójstwa |chory-majaczył. W sobotę Cie- |mu 


dyrektora przędzalii Widzew- 
skiej Manufaktury „ 26-letniego 
Alberta Kona nie przestała do- 
tąd 

interesować Łodzi. 

W sobotę zakończył się 
ostatni akt tej sensacyjnej spra 
wy. Edward Ciesiński zmarł w 
szpitalu. 

Mimo djagnozy lekarskiej. 
stwierdzającej, żę Ciesińskiego 
uda się utrzymać przy Życiu po 
dokonanej operacji wyjęcia Ku- 
li zmarł w trzy dni po zgonie 
Alberta Kona, 

Pogorszenię w stanie zdr 
wia Ciesińskiczo nastąpiło już 


` |wrplątek wieczorem; całą noc 


500-lecie Dziewicy: Qrleańskiel. 


(według 
tarego obrazu). > 
obczu króla któremu oświa 


j- 


esztki u 3 , ; 
dy murów, otaczających rożgalone jószcze wnę:rze olbrzymiego domu 
owego Thietza, Pastwą płomieni padły towary wartości około 50 mil- 


(b) 


ý Arcybiskup tyt. Lepanto — Fe- 


Ciesiński nie chciał zabijać... 


OSTATNIE CHWILE ZREDUKOWANEGO MAJ 


Zmarł z myślą o matce. 


sińiski czuł się: o-wiele lepiej. | 
Rozmawiał | 

przytomnie z pielęgniarką, | 
która czuwała przy jego łażn | 
Mówił dużo nawet o swej rodzi | 
uie'matce-i młodszej. siostrze, | 
którą zamierzał kształcić, po-| 
meważ Jak zauważył dziew-| 
czynka miałą duże zdolności. | 
Jego największą troską. o któ- | 
ire} ciągle myślał, było, jak mat | 
Ika. którą kochał nadewszystko | 
przyjęta wiadomość o jex9 czy 
gic | 

Personel A szint dawał | 


TAJEMNICZY : ZAMACH NA 
NUNCJUSZA W MADRYCIE. 


derjco Tedeschini nuncjusz pa- 
pleski w Madrycie, na które 
dokonano rewolwerowego za- 


machu. Strzały chybiły. Poli- gy 


cja hiszpańska st 
szować wiadomoś 
chu. 


a się zat 
o tym zama- 


/  (h) 


wymiijające - odpowiedzi, 
aby nie pozarszyć 
stanu rannego. 

O narzeczonej, która z chwi 
Ją gdy postradał pracę, ignoro- 
wała go, nie wspominał dużo. 
W z:czmach popołudniowych 
pokrzepiony gorącym napojem, 
czuł się jak mówił sam dosko- 
male, chociaż były to ostatnie 
godziny jego Życia. 
Pielęgniarce zwierzył się 


ze swego czyni. Wogóle nie 


[miat zamiaru uśmiercić swego 


bylego zwierzchnika, 

Walka 6 byt nie. dawala. mu 
spokoju. Choiał za wszelką Cer 
nę powrócić do pracy. Prosił— 
lecz nic mie"wskórał. Po otrzy- 
mania karty w fabryce nie by- 
ło już 

dla niego miejsca. 
Wychodząc pewnego dnia, 


2. 


7 
"e" 


4 


liuż po zredukowaniu z gabine- 
tu Alberta Kona. rzucił pogróż- 
|kę, lecz uczynił to w zdenerwo 
iwahniu nie myśląc nawet o zabi 
ciu człowieka. 

| Wogóle Ciesiński odznaczał 
lsię łagodnym charakterem, a 
iwiadomości ©  morderstwach 
przejmowały go zgrozą, nie mo 
leto mu się pomieścić w głowie 
ijak można zastrzelić człowie- 
Ika. 


Mimo. że miał przy sobie rę 
wolwer nie miał wcalę zamiaru 
strzelać do. Alberta Kona. 
|Chciał-go tylko prosić orprzy- 
jęcie do pracy. Zaczepił zaś na 
ulicy dlatego, że do fabryki go 
nie chciana wpuścić. 

Albert Kon nie poznał byłe 
go pracownika i przekonany, że 


(Dalszy ciąg na stronie 2-cj.) 


Splondrowane przez kasiarzy safesy berlińskiego Banku Iwskontowego. Bandyci zaopa: 
trzeni w-najnowsze narzędzia otworzyli 173,skrytki is zabrali z nich wrzystkie drogocenne 
rzeczy. Weksle i papiery. wartościowe: pórzucono .na podlodze, Posiadacze saiesów żąda” 


ią od banku odszkodowania. (h) 


Str. 2 a A" Mogą 


ET A O I ANN 


ło Takiś" opryszek;" wyciągną! | Tem.bardziej, że posterunek po| z pewnym wysiłkiem. 

rewolwer. Cieglński. instynkto- llicyjny został na korytarzu. w Kobi ety nie odrywały chuste- 

wie” uczynił. <tofsarao, piątek. wieczorem ,Ciesińskiego/| czek+od.oczu, i głośno łkały. Cie 
Strzały! tadły!' niema! jedno | odwiedziły dwie jego siostęy tła | siński jak mógł tak' ję uspokajał. 


cześnie. |80 wa i 14- letnia Brońia oraz" * | Rozmowa została przerwana na 
| 

Albert Kon upadł na ziemie narzeczona, - skutek polecenia zarządu szpi- 
Ciesiński poczuł ostry ból aikida na wiadomość “o czynie |tala. Przed pożegnaniem Cie- | 
brzucha, * Momentalnie sach |Edwarda postanowiła pocieszyć siński OEIS NDAN siostrom i na- | 
siły: Dowłókł sie fedrak do ko |$0,w szpitalu. |FFeczonej ze 4 
mendy policji i oddał się w rè- Rozmowa trwała: dosyć dłu- czuje się dobrze 
ce'władz 60, «Ciesiński na zadawane- py-1i napewno niedługo wyzdrowie- | 


Onowiadał:' to personelowi | tania odpowiadał 'przytomnie,jje. ' Resztę słów zagłaszył spazi 


szpitala t władzom « śledczym, |ShoSiaż widać było.. iż mówił . |matyczny płacz kobiet. 
prZzervw aiąc słowa swe z 
chami żalu. 


| 

O godz. 6 wieczorem stra- | 

til- przytomność, | 

Zbliżała się. Śmierć. Ciesiń- | 
ski był w agónji. «Mówił. coś. 

jednak nikt eo inż nie mógłszro KE 


zumieć: Dyżurny lekarz przy- 


bvł ma;+wezwanie pieleeniarki.| Konstańntynowska 16 Hprzepojony cudownym sentymentem i pierwszorzę doym humorem, osnuty podł. | 
Ida Ciesińskiezo nfe było już p” 
ratunku, D j d {t 
Zmarł przed vodz. 9 wie- ZiŚ ni nas &pn. 
CZOFem" ze słowami: Początek seansów codz. 0 © 4 
— Przebacz, manto! w soboty. niedziele i święta O 
Późnym wieczorëm- karet- sńdzinie 12:61. 
ką pórofowia, zwłoki Edwarda |] Na pi erwszy Seang WSZY Siki i BM iia 
m RA m o ae o oa m ae S 


Ciesińskiegó przewieziono do *mieisca Dn 30 TrASZY. 
prosektorium miejskiego. Jak zal ae 
się dowiadujemy sekcja zwłok 
zmatłeto zabółlcy b. p. Alberta 


Kóna odbędzie się jutro tj. we TOŃ 
wtorek. 
gö odbedzie sie z prosektorium | J 


przy ulicy Łakowej 32 


w środe. „Aresztowani 


© .sadzinie.2 nó południu, 
dsz Specjalny Wwysłańnik ze- 


ki obraz, ilustrujący dwóch ludzi, którzy zapraśnęli zakosztować roz koszy życia, 


NAD PROGRAM: Komedia w 2 aktach. 


| Orkiestra symfoniczna pod kier. C. KANTORA 


Rywalki „MiSS Polonii” -w 


Decydująca walka o berło „Mi 


| odbędzie «się idnia. 7 ki ae 
W.Parvżu odbędzie się obec |kandydatkact ma miss Europę. 

| nie drugi akt pokojowej +walki| Urocza 

o berło królowej piękności i za l 15-letnia Wegierka 

|szczytny tytuł „miss Europy“ Elżbieta. Simon, córk 1 leka 


„E. P.* podaje z Paryża na| rza której cera-i wvkwitne pal 


istępujące szczegóły o innych |ce podziwiał p. Maurycy de 


w  przepięk- | 
nym filmie p t. 


słynnej powieści RAEDERA. 


l: gia adam Miakiowicza | PAN. TADEUSZ. 


e Grochala. 


kladu, bo już nie mógł w'⁄trzy- na wolnej stopie] 
mać tam z zimna, W pędziło go | [utrzymuje łąc zność ze ńwiaditn- 
lio w suchały mi, namawia ich do korzystnych 


Sy, garść ciekawych szczefóż Arse Czwarty dzień procesu. 
Ó t r 7 
w zodajstiyc eozen, KEG A Warszawy, donoszą: p. Gąsowski, dotknął charakte- 
Gdyby: ktoś nieświadomy rze |ru p. dyrektora, 
W sali Nr. 8 czy zjawił się wczoraj przed po- Dowiedzieliśmy'się'z jego ze- 


tudniem do wielkiej,sali sądwo- |ZaANta, iż p, dyrektor tak był 
Spasmatyczn kręgowego. i,posłuchał opinji kil | wrażliwy na bicie chłopców, że, 
y ku pierwszych świadków: o by- eee ta jaz „wychowaw- 
„|lym dyrektorze. zakładu:!-po- |€a', miejaki uczko, bije które- 
płacz sióstr i narze prawczego: W»: Studzieńeu, p goś z nich, kazał mu się natych- 
czonej A wasniew akin, —  odab raiby węży: patag po dymisji, Tak sa- 
p > M niechybnie wrażenie, żę jest,tu|1no byio podobno z Innym -pra- 
u łoża Ciesińskiego. mową o jakimś Roc cha. | cownikiem zakładu, « niejakim 
Ciesióski Edward po: dlugo- rąkterze ludzkim, któremu rów. Szeligą; Å% 
trwalej operacji dokonanej "ego należałoby szukać w epos! Między innymi został usunię- 
przez doktora: Artylikiewicza | C£ franciszkańskiej. Wpraw-|ty za bicie chłopców 
został uniieszczony dzie pierwsi „dwaj, świadkowie, osławiony Grochał 
wsali Nr. 8 drwale z pod Stydzieńca, mało. (edene współoskerżonych) Je 
szpitala św. Józefa, W sali znaj mówili o samym dyrektorze, |den_ ze świadków ódwodowych, 
duje: się 10 łóżek, Chorzy po|którego prawie nię znali, à za |P} Rożek, p óświądczy,, "że! şti- 
ułożeniu Ciesńskiego na łóż.|!9 dużo o, drzewach ż BEST dzięnjecki natćżycieł Rudowski 


ku mie wiedzieli jeszcze nie o|SZego lasu. „Byli ta z chłopców, zj zpra: 
önuürym wypadku przy ulicy świadkowie odwodawi «t j 
Parqowej i i przypuszczali, iż Cie |; mieli stwierdzić, jak<Wwzornwa ay aive. 
siński padł ofiarą była; tam ptowadzóna rachunko| 44 MALE b i 
oT Hjakiegdossitceydentuli 7 wai é. o Aopiere <trzóći: porindelte yai 
MESA AROERI R DI E EER O RLE EAO 

tofi 


: | ach ra Biał: pre 
LIME Z 
Niebywałe ostra zima w calej Europie. myją.» 0a anal mata 


Warszawa, 4. 2. (Od wł. k.) |miarkowane, na “Wschodzie, -hoz ręki, 
Wczoraj. w Krakowie zanoto- większe z zdroóbnym, gdzienieg- Opowiada o tem, „jak go bita 
wano — 31 stopni, w Cieszynie |dzie śniegiem, Miejscamr niecó kluczami w głowę i po twarzy 
— 25, W Wileńszczyźnie i na |mglisto,  Mróż “meto ARE — do Krwi. Kolege jego bili 


Pomorzu — 27, na Śląsku i przy słabych wiśtrach Zachod- „Dplecioną drutem, 
A s "Tatrach 31. 14| nich. a może czyniono ,. to bez 
skutek” s fegó mrozu port ws dyrektora? Posłuchaj: 
RYJ zamaszł, Okręty ply- BLISKO WODE wadze my, 6 mówią iadkowie u za- 
= = rg koo łamaczy lo- W KRAKOWIE,” © |chowaniu się jego mego: 
w. „Na Śląsku. Cz 


eskim i Mo-| p, LE EN ychowanek zakładu, nicia- 
zawach seda dochodzi do 33-ch | 4,54 OP i RNSBA kB laani aż? przez Kwaś- 
stop temperatura od 1879 r niewie bity di TEUS ja 
W całych Włoszech, padają 1 „ [scing edy się na to ckarżo- 

sd. POW PORT. GDAŃSKI ZAMARZĘ. | 1% następowały jesze 
„Gdańsk, 4; 2, — Wskutek sil-| eJden z TEARC ae Z za 


w Łodzi. po onegdajszych i|nego mrozu” dojazd ' da .jortu A ZORRO Z baea 
wczorajszych mrozach tempera-|$dańskiego jest tak utrudniony, | - 


tura iż ruch okrętowy w porcie-od-|Pierwsza przedę. warszawska 
nieco się podniosła. bywa się przy pamocy ddrsycij Londyn 43.24, 
Dziś pia godziny 11-ej termo- || odu. REGA ar 8.89, 
metr ws ał 12 stopni. ary „84. 
da: 22 ST. MROZU W.BERLINIE, |  Szwajcarjk 171.51. 
co MÓWI P. L. M.? Berlin, 4, 2; — Wi Berlinie i Druga przede. warszawską. 


„Mróz w Polsce nieco słabszy: |?kol'cach najńiższa temperatu- | np obrotach prywat 
Nw”południa mbyt jeszcze b: ra wynosiła: 22, Słes=omes «m m wych 8.89. : eh 


mrożno: — 28, st, w „Krakowie, | ` NIEBYWĄŁE OD 60 LAT Pierwsza nrzefe. gdańska, 

Bist w Cieszynie, około -n 25|: MROZY W CZECHACH, Warszawa 57,92. 

stema: Podkarpaciu. Najniższe i fs; "ris Złoty 57.95, 

temperat nocą wynosiły od| Praga, 4. 2, — - Dziś zanołowa Dolar'5.145, 

16-_ $t. ch gwia) i nad po. ye irean mA st. PARĘR „Przekąz na Warszawę 3.805 

morzem. 25:st. na Pomorzu, | 57 i 

— 21-st'na: Podkarpaciu i 31 od r. 1870-go). DOLAR W ŁODZL 

st. na. Śląsku i w Tatrach. Na Śląsku i Morawach mróz Barki dewizowe w dniu dzi- 
O godz. 14-ej było — 17 st. w dochodził. dó-33 sf.. wyrządza: siejszym kupowały: około god- 

Krakowie; — 14 st.-w Warsza- ||49 znaczne szkody. w komunika | jajny l2-ej efekty po kursie 

wie, —112 st. w Poznanit,/ w |gll. „Pociągi, kursują z opóźnie: |8.85. 


Gdyni. —. 5. st.. nięm, r Prywatnie dolar w żądaniu 8.88 
sW- Warszawie . temperatura A LIE W płaceniu 8.87. 

najwyższa: =— 14,1- st, najniższa tw Tendencja spokojna. Podaż do- 
204: +. Dziś:: zachmurzenie u- th żlysł stateczna. 


Pożar największej w Polce fabryki fornierów. 


Straty wynoszą kilka milionów. 


Lwów, 4. 2, —, Wczoraj „10 budynków. spalonych gmachów wvbudo- 
sbłonęła w Rześni Polskiej pod |O ratunku maszyn | materja- |wano zaledwie ,3. lata temu 


Lygwem największa w Polsce |łów. mowv być. nie magło. .po- |Przyczvna . pożaru lest przed 
fabruka dyktów . i fornierów. |nleważ wnętrze, magazyńu .|lmiotem dochodzeń. Fabryka 
sp. akę, p Oikos.. hal. przedstawiało Jedno morze była ubeznieczona. 
Pożar wybuch? około. 5 5 rang płomieniu. Straty wynoszą iednakże premia asekuracyjna 
aw krótkim, czasie. płomienie kilka milionów złotych. nie nokryie całej szkodw 
pzarnęly cały kompleks tabry | 210. rodzin robotniczych .pozo- m X m 
stało bez chleba. Wiekszość 


kzny, obejmujący . 


JR 


| Największym ewenemeulem dia niego zeznóń, a w przeciw 
| wczot 'ajszej rozprawy było ze*|nym razie,. grozi | to nie byle 
|znanie . jednego «z wychowane |czem, 

ków Stadzieńca, Rybińskiego Efekt tego zeznania był. do- | 
który oświedczył, że oskarżony |rąźny: sąd zarządził natychmia- 
Grochal lyozostający dotvtn-|słowe 

czas, jak wszyscy oskarżeni w aresztowanie .Grochala. 

tej sprawie, mó Kay 


Uporczywe pogłoski 


o porozumieniu między Watykanem 
a Kwirynałem. 


Londyn, 4. 2, — „Daily Tele-; określonem' terytorjum. 


ar wia mote ź Rzymy, iż |drogę i, odprawiania” nabo- 
em i rządem |żeństw w Bazylice Lateraneń- 

é jüt. o |skiej | Klaurule,hinansowe. feri 
rozugiierie m w pie e |żó porozumienia ,przęwidując żę 
spofne  spiawy t, zw. aa włoski-zepłąci Watykano+ 


kościelnej, Rząd włoski zna- |wi 


je Papieża jako suwerena ha 11 miljonów, funtów. 


Szósta ofiara niesamowitej klątwy Faraona. | 


Tragiczny zgon wdowy Carnarvon. 


Londyn, 4. 2. Lady Elżbieta narvon pielęznowała Cartera, 
Carnarvon wdowa pó stynnym | który wyzdrowiał. 
odkrywcy grobowcą -faraota | «Wr. 1924-zmarbznany rent- 
Tutenkamena, z fa osią ge olog:* londyński Reid- któ- 
| zakśżeniu A ry na zaproszenie Cartera miał 
któremu. uległa Sd PANOU prześwietlać miimję królewską 
przez sok Sdad 1 W: trzy tygodnie później | 
Powód «śmierci Sa |z w Luxorze pracujący 


niesamowitą groźbę |przy wykopałiskach kanady|- | 
przeciwko wszystkim, którzy |ski uczony prof, Lafleur, 'a w 
zakłócają Spokój faraonów. |marcu 1926 r. również w Luxo- 


Mąż zmarłej lady Carnarvon |rze kierownik muzeum Louvre, 
odkrył w roku 1922 w dolinie |który naukowo pracował przy 
Luxoru grób Tatenkamena; je- | wykopaliskach egipskich 


go trón i złoty wóz wojenny Szerez "tych - śmiertelnych | 


W. r. 1923 zmarli na zagad: |wypadków "można wyjaśnić. w 
kowe choroby ci, którzy pierw |sposób naturalny. Tak np. Red 
si wtarznęli do grobowca, a|zmarł wskutek zakażenia przy 
mianawicie prof. Newberry z |naświetlaniach. Jednakże trud 
Londynu i Amerykanin- Davis, [në nawet europejskim umysłom 
wkrótce zaś po nich sam Car- |opędzić się 
narvon wskutek ukłucia przesądowi fellachów, 

przez jadowitą muchę. który przed tysiącami lat zna- 

W. kilka miesięcy później-za:|laztowyraz w-napisie.wyrvtym 
chorował w Egipcie naukowy |na Pag Z gropoweáy fara- 
kierownik ekspedycji Howard ónów: „Przekleństwo femu, 
Carter. Wdowa po lordzie Car- |kto dotknie mitro ciała". l 


Pożar stacji kolejowej w Praszce. 


Straty wynoszą kilkadziesiąt tysięcy złotych. 


Łódź, 4. 2. Ubiegłej nocy nad |t. zw. „szybra“ w przewodzie 
miasteczkiem- Praszka, w. po- kominówym. 
wiecie wieluńskim zajaśniała| =.. Wysokość strat władze ko- 
krwawa łuna pożaru. „|lejowe obliczają na sumę kilku 
Palił się budynek. stacyjny. |dziesięciu tysięcy złotych. 
kolejki wąskotorowej 
Praszka — Wieluń. 


Przybyłe na ratunek okolicz.| Zjazd Stowarzyszenia Urzad 
ne oddziały straży ogniowej by Państwowych i 


ty bezsilne. wobec szalejącego 


aa wada maszia w przewiduje: możliwość aktów rozf 


wężach gumowych. 

Budynek stacyjny spłonął Poparcie, udzielone zarządo 
doszczętnie. Przeprowadzone | wiz nalazło nadto wyraz w 
dochodzenie policyjne _ustal'ło. obszernej rezolicii, 
że pożar powstał wskutek pęk- |która oświadcza iż walny zjazd 
nięcia nadmiernie podtrzymuje „wszystkie postula 

rozpaloneco pieca. ty. wysuwane przez zarząd 

Plec rozpalili kolejarze ocze |ałównv Stowarzyszenia i wv 
kujący nadejścia pociągu tawa» |raża nadzieje, iż wreszcie będą 
rawego. poczem odjęchali zapo |nne uwzełednione, w przeciw 
imińając © otworzeniu otworu inym bowiem razie zjazd,- „opie 
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j Gdyby Wilhelm II 
U! zwykłym śmiertelnikiem. 


weeYSIĄŻki jego nie uirzałyby światła 


PERO Str. 3 


ile masz lat naprawde? [ziora brad uknuli spisek na duco na łodszemo 


Niezwykły związek kobiecy |będący gjuż postacią pie Rozpoczął się w Madrycie |zapisał niemal całą swoją for- 


miss : becni Londynie. | rsłowtow 3 ' ; | 

| s powstał obecnie w: Londynie. |przysiowiową. - „|bardzo ciekawy prosès. Na la- |tunę, wyłączając starszych sye 

co ły K dziennego. Wbrew wszelkiej tradycji — | Ów osa ag żę: po stać | wie oskarżonych zasiadają nów. ; 

izy AEV Kai E z ; > , riedzieć — |się człowiekiem dorosłym, po-|, RAKA: aAA a A Że : 

SPANIA wyno, "Pazi się naj Jak wiadomo, analiza osoby wbrew możnaby a: pa e doszedł do N Eat |czterej bracia, synowie zmarłe| Bliższe szczegóły afery są 
nań Rnaniu ODOCH£ z ‘igo przed rukiem hr. Marcelego |następujące: Hr. Marceli Labre 


prawom natury 
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w Doorn, rą- awo , Uk |" 
wiązuje on swoje członkinie do|że 


albo też pisze 


jys Nilhe ta w tym s : : : |i 
Piszpe więc ; W ilhelma l, dag dzieciństwo jest jedynym |r nı z; i i ć 
f drzew 0, tomie pamiętników Bismarcka ! jedyny |Labreny : 32-letni Juan 30-1et- na, należący do starożytnej ro- 


ną ori drzewem pali się który z tego względu wyszedł |tego, ażeby. zawsze przyznawa- |szczęśliwym opa Życia. „mi Gomez, 28-letni Franciszek i dziny hiszpańskiej. człowiek 
jench a ich zamku Doorn i być drukiem dopiero pa wojnie jest |?y się do | À |kobiety, należące do tego zwiąż |26_jetni Alfred, główny bohater |niezmiernie bogaty, 

on sam los spotkałby je- | najzłośliwszą i nałsurowszą swojego wieku Mka, oświadczają, że są również |tej afery. która zaprząta obe= | iał h syrtó 

„dzie WBzieła", gdyby ich autor |ze wszystkich. jakie o b. cesa- |1 nie podawały kilka czy też kil młode i szczęśliwe, jak Piotruś cnię uwazę _ mia czterech synów 

ją. GE x ś Lg z 3 kanaście lat mniej, „Jest to re-}Pán, jeżeli nawet fiżycznie się |z pierwszego małżeństwa Í jed 
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i ubłynie,. Iu 


êz lat trzydzieści dźw!- 
$ cesarską na głowie 


€ rzesze czytelników, 


marcka o [między poszczególnemi 
a zwłaszcza |stwami, że powstaną nowe węz 
ny kanclerz" |ły przyjaźni, narody wzajem- 
tomie |nie lepiej się poznają. lępiej bẹ- 

gnu Uedank wyda- |dą się nawzajem rozumieć i ży 
j (Myg] en und Frin- |wiej odczuwać swą współpra- 
wspomnie- |ce duchową. Rodzina narodów. 


rzu napisano. Czuć więc w ca- 


wy. 


tej tej nowej książce wygnafica 
z Doorn. jak pilnie usiłuje zwal 
czać sądy i opinie Bismarcka, 
a bronić swojej wielkości i sła- 


wolucja tradycji wpróst pioru- | zestarzały. i 

nująca! Związek ten obrał so-| Należy bardzo powątpiewać, 
bie za patrona Piotrusia Pana. |czy idea nowego związku dozna 
lten wytwór fantazji sławnego |szerszego rozpowszechnienia.., 


angielskiego, „pisarza . Barriego, ! 


— X - 


Mury graniczne za kilkanaście lat 


całej Hiszpanii 


Wszyscy ci bracia stoją pod za 
rzutem zamordowania naimłod 
szego brata, Henryka, 23-letnie 


staną sie wspomnieniem przeszłości. 


Lotnictwo zrobi więcej dla pokoju 


Postępującego milowemi kro 
kami rozwoju lotnictwa nikt już 
dzisiaj wstrzymać nie zdoła. 
Znany uczony amerykański i oj 
ciec duchowy łotu ludzkiego Sa 
muel Pierpont Langley pow'e- 
dział był kiedyś: „O ile świat 
nie uświadomił sobie znaczen.a 
nowej możliwości, która się 
prźed nami otwiera — znacze- 
na nowej drogi uniwetsalnej, 
to można go będzie nazwać 
światem niedbałym*", 

Dzisiaj nową tą drogą przed 
stawiającą olbrzymie możliwo- 
ści. bezpiecznego i szybkiego 
transportu, posługuje się pra- 
wie cały świat. Niema już dziś 
na świecie człowieka który nie 
życzyłby sobie, aby wszystk'e 
kraje posiadały jaknajlepiej roz 
budowaną sieć komunikacyjną, 
opierającą się 
|na współdziałaniu wszystkich 
stojących nam do dyspozycji 
środków transportowych. a 
więc dróg wodnych, kolei że- 
laznych i lotnictwa. 

Nie trzeba mieć zbyt bujnej 
w vobraźni, by uprzytomnić so- 


Í 


wykazanie |ble, jak wielkiej korzyści przy- 
tichji dziedzicz |Miesie ratodom całego saita 
spólitą; drugą |dalszy rozwój komunikacji lot- 


Rozwój ten sprawi, że 
znikną mury graniczne 
pań- 


związana ściśle łączącemi po- 
szczególne narody stosunkami 
handlowemi, które dzięki szyb- 
kej i dogodnej komunikacji lot- 
niczej rozwijać się będą z iiie- 


bi dla idei pokoju światowego 
daleko więcej, niż tysiące roz- 
maitych umów i traktatów. 

Młodzież całego świata 
należy tak wychowywać. bv 
zrozumiała ona wszystkie ko- 
rzyści, jakie kryje w sobie mię 
dzynarodowa komunikacja lot- 
nicza. Młodzież najlepiej nada- 
je się do poprowadzenia wałki 
z panującym jeszcze w niektó- 
rych krajach przesądem. że ko 
munikacja lotnicza nie jest dość 
bezpieczna. 


Umilkł, by dodać ze smutnym 
uśmiechem po chwili: 

— Nie mogę pozostać... 

— Ha, trudno! Przypuszczam, 
żeś musiał się dobrze, namy- 
śleć, nim powziąłeś to postano- 
wienie. 

Uściskaliśmy się po brater- 
sku: W dwa dni potem SA 

ug- 


bzy 4, mi tam dobr 
ą|wadzałem go na dworzec 
w eksploatacji kau- |deńskij, ; 


stojąc na peronie, w 
kłębach pary, którą mroźny 


wiatr zimowy słał po ziemi, 
wśród sapania lokomot i 
świzdków  rozdzierających po- 
wietrze i... serce. 
* U + 
Osiemnaście miesięcy minęło 
od tej pory. 


W zeszłym tygodniu udałem 
się na pogrzeb jednego z moich 
kolegów, adwokata nie bez ta- 
lentu, ale którego charakter 
nie był na okości stanowi- 
ska, zdobytego szczęśliwym 
zbiegiem okoliczności, - 

Ożenił się z córką niezmier- 
nie bogatego spekułanta, — któ 
remu oddał wielką przysługę — 
przeż wstrzymanie dochodzeń i 
wykorzystanie wpływów poli- 
tycznych. 

Marja - Klara spaciła dług 
wdzięczności, zaciągnięty przez 


niż Liga Narodów i.pakt Kelloga. 


Wszelkie rodzaje korhunika |kolejówei I okrętowej stale s'ę |która też rozwija się bardzo | 


cji związane są z większem lub |zmniejsza. Powinniśmy m | 
mniejszem niebezpieczeństwem.|dz,eż „naszą. w ychawywać w 
a chcąc pozrtać rozmiary nis-jtym Kierunku, by uświadotniła 
bezpieczeństwa tego, należy za |Ora sobie „znaczenię lotnictwa | 
poznać się że statystykami. dojc'a komunikacji i transpor w 
tyczącemi katastrof zarówno |całe; pełni i spoglądała na pro- 
samolotowych. jak i  kolejo- |b:em* ten pod takim kątem wi- 
wych i okrętowych. A ze sta* |dzenia, pod jakim starsza gene- 
tystyk takich wynika w.eśnie, |racja już dawno nauczyła się 
ża w ciągu ostatnich dwóch lat |spozlądać na: kwestję komuni- 
komunikacja lotnicza bvia kacji lądowej i morskiej. 
daleko bezpieczniejsza. Transport lotniczy odbywać 
n*ż się powszechnie sądzi. Bez |się'może 'w sposób trojaki: ae- 
pieczeństwo w transporcie sa- | roplanem.  hvdroplanem i ste: 
molotowym =z roku na rok się |rowcem. Najpopularniejszą jest 
zwiększa, podczas gdy stopień | dzisiaj 
bezpieczeństwa w komunikacji" “komunikacia samolotowa, 
Ee 1 - FIL TOO SLL NO IRE O ED 


w E e 


Kapitan armji angielskiej John Vellor xe swvm „pupil- 
kiem“, którego sam chwycił w dżungli i oswoił. 


ojca. Nie była zbyt szczęśliwą, | przez ojca:.. Sprawa panu wia- 
ale najlepsze jej przyjaciółki na| doma, nieprawdaż, jak wszy- 
wet nic jej zarzucić nie mogły. stkim zresztą ? 

W ciągu dziesięciu lał małżeń- | Skinąłem glową ruchem, któ- 
skiego pożycia uśmiech rezyg- |ry można było zrozumieć dwo- 
nacji na usłąch, ami jednego | jako... ) 

zwierzenia, ani jednej skargi. | — Wiem, że pan jest najlep- 
Mając lat trzydzieści była wob |sżym przyjacielem Fryderyka... 
Rog Dziś jestem wolna, zupełnie 


ko jeszcze wydatnicjsze rozbu 
dowanie sieci lotnisk i hanga- 
rów. 

Wydatki z jakiemi związa- 
na jest organizacja transportu 
samolotowego są w porówna- 
niu z olbrzymiemi kosztami bu 
dowy linii kolejowych. dwor- 
ców, portów morskich i: okrę= 
tów transpceanicznych 

bardzo nieżnaczne. 

Hvdroplan nadaje się do ko 
,munikacji wszędzie tam, gdzie 
|brak jest odpowiednich teres 
nów stałych do startowania i 
lądowania. Z tego względu po- 
sługują się nim nader chętnie 
badacze naukowi. udający się 
w nieznane strony. 

Mało stosunkowo pieniędzy 
poświecono dotychczas na ce- 
lę rozbudowy kómiunikacji ste- 
rowcowej Mimo to stwier- 
dzić wypada. że sterowce, jako 
środęk komunikacji. posiadają 
cały szerey pierwszorzędnych 
zalet. Przedewszystkiem ich 
nromień działania jest daleko 
większy; niż u aeroplanów-? hy 


|dropłanów, "z texo wzzlędu 


pilot nię jest zaleźny od obcych 
lotnisk. z iakich zazwyczaj ko- 
rzystać wypada przy dłuż- 
szych lotach zwykłemi samolo 
tami. 1 hydroplanami: 

Podczas, gdy komunikacja 
kolejowa i wodna zależna jest 
w wielkiej mierze od warun- 
ków eeneraficznych. komunika 
cia lotnicza nie podlega w tym 
kierunku 

żadnym ograniczeniom. 
Szybkość samolotów w. cza- 
sach ostatnich bardzo się wzmo 
gła. natomiast chvżość pocią- 
gów i okrętów pozostaje już od 
dłuższego czasu niezmienioną. 
Niedalekie są już z pewnością 
czasy. kiedy szvbkość 120 kilo 
metrów ra godzinę uważana 
będzie w komunikacji lotniczej 
za normalne. zjawisko. 

Kraje. które obecnie kom- 
nletnie „odcięte są od świata“ 
iuż w niedalekiej przyszłości 
beda niewatpliwie dla nas do- 
stepne. Przyczvni się to w zna 
cznei bardzo mierze do 
wzrostu dobrobvtu gospodar- 

czego 


je skromne stanowisko, a wiel- 
ki pani majątek. Pani zna jego 
wrażliwą, subtelną naturę, je- 
go skrupuły... 

Były to ogólniki bez znacze- 
nia, młoda kobieta zrozumiała 
to i zaczęła nalegać, 

— Panu coś wiadomo, proszę 
mi wszystko powiedzieć, 


b ka * i 
Dziś rano Marja-Kłara tele- 
fonowała do aaa prosząc © wy 
znaczenie godziny przyjęcia: 
Przyszła ubrana arrio, e bez 
krepy. Nie mając w sobie hipo- 
kryzji, nie chciała udawać cier- 
ienia. 
j — Mecenasie — rzekła — 
pragnęłabym zasiągnąć informa 
cyj u pana i prosić o oddanie mi 
przysługi. 
7 Czy 
TE Nie; o Frederyka Beglera. 
Mogę panu powiedzieć dziś to, 
co on przemilczał przed panem. 
Przeziemnie wyjechał do Indo- 
Chin, Kochaliśmy stę... ale nie 
chciałam zostać jego kochanką, 
bo uczciwa kobieta nie zdradza 
nikogo; nie chciałam, również 
rozwieść się z mężem, ponie- 
waż spłacałam „do pewnego 
stopnia, dlug, zaciągnięty 


chodzi o obronę proce 


wolna... Przyszłam spytać pana, 
czy mogę, czy powinnam zapto- 
ponować temu, który dość ko- 
chał mię na to, aby się całko- 
wicie poświęcić dla mnie, po- 
wrót do Francji i wspólne życie 
ze mną? 

Patrzała mi w oczy, spodzie- 
wając się pewrtie radosnej od- 
powiedzi. 

— Ależ oczywiście! 
śrafuję doń natychmiast! 

Niestety jednak, otrzymałem 
przed paru dniami list od Fry- 
deryka.... na który nie odpowie- 
działem jeszcze... Czyżby mnie 
przypadło w udziale zakomuni- 
kować Marji-Klarze tak boles- 
ną wiadomość...? 

Nie mogąc się odważyć na 
brutalne zadanie ciosu, ucie- 
kłem się do wybiegu: 

— To bardzo draźliwa spra- 
wa.. cedziłem zwolna — może 
się nie zgodzić z uwagi na swo- 


Zatele- 


Czy mogłem kłamać? Nie by- 
ło możności ukrywania przed 
nią istotnego stanu rzeczy, a je 
nak wahałem się. 

— Panie — odezwała się zno 
wu Marja-Klara głosem pew- 
nym i spokojnym — moje losy 
ważą się w tej chwili, ja muszę 
wiedzieć prawdę, nagą prawdę, 
bez obsłon! Słucham pana. 

Wyjąwszy wówczas list Fry- 
deryka z biurka, podałem go w 
milczeniu, 

Przeczytała bez zmiany w 
wyrazie twarzy, co następuje: 

„Co ludzie ają, że miłosna 
rana, nie zabliźnia się nigdy! W 
ciągu pierwszych miesięcy me- 
go pobytu tutaj cierpiałem me- 
ki Sądziłem już, że nie wy- 
trwam i ucieknę stąd, Walczy- 
łem ze sobą, aby spełnić obo- 
wiązek do końca. Zapadłszy na 
febrę, pragnąłem umrzeć. 


nego, właśnie owego Henryka 
|— z drugiego małżeństwa. Do 
|Henryka był gorąco przywiąza 
|ny i wyróżniał go z pomiędzy 


igo młodzieńca, któremu ojciec |Synów. Młodzieniec zresztą zu 


pełnie ma tę miłość oicowską 
zasługiwał, gdy tymczasem 
starsi bracia byli to ludzie zim- 
ni i bezwzgiędni, prowadzący 
fatalny tryb życia. Gdy hrabia 
zmarł, okazało się z jego testa 
mentu, iż przeznaczył on dla 
starszych czterech synów tyl- 
ko stosunkowo 


drobne legaty, 


natomiast cały niemal majątek 
zapisał najmłodszemu Henrye 
kowi. 

Czterej bracia pogodzili się 


A 


mlo- |pomyślnie. Przydałoby się tyl |pozornie z treścią testamentu, 


[lecz w duszy ich nurtowała żą- 
dza zemsty. Wreszcie zwrócili 
lsię po pewnym czasie do Fien- 
ryka, żądając, aby podzielił się 
|z nimi majątkiem. Henryk tiegł 
[by może prośbom, nie chcial 
jjedñak ustąpić j 
przed .pogróżkami. 

Wobec tego stanowczo odmó- 
wił Wówczas starsi bracia po 
stanowili go usunąć. Uknull w 
tym celu szatański plan. Miang 
wicie najbardziej z nich gwal- 
towny Alfred udał się pewnego 
wieczora do Henryka i w toku 
sprzeczki, rozmyślnie wywoła 
nej uderzył go w głowę młot- 
kiem tak silnie, że biedny mto- 
dzieniec padł na ziemię marts 
wy. Następnie Alfred podpalił 
pokój, w którym leżały zwłoki 
chcąc. aby pożar zatarł Ślady 
zbrodni. W czas jakiś po wywo 
tanin pożaru zatelefonował. do 
stacji straży ogniowej, chciał 
bowiem, aby tylko spłonęła 
część pałacu, zawierającego 
wspaniałe dzieła sztuki. 

Stało 'się jednak'inaczej. Po- 


odpowiedzieć za 


dą musieli i 
Wyrok w tej 


ohydny czyn. 


M 


` 


bliższych. 


—X— 


ENR 
Dr. Lewkowicz 


Choroby skórne, wenerycz. | płciowe 
KONSTANTYNOWSKA 12 tel. 55-53 
Przyjmuje od & 9 — 1 f od 6 = & 
dia pań od 4 — 5. f 

Dla miezamożnych ceny lecznic. 


ra całym świecie i zapewni 
nam wdzięczność przyszłych 
ceneracji. Sądzę. iż nie jest 
ubyt odważne twierdzenie, że 
przyszłość komunikacji lotni- 
czej stanowić będzie główne 
ogniwo w. łańcuchu rozwoju 
gospodarstwa światowego. 


czasem ! wraz zpowrotem do 
zdrowia fizycznego, wróciłem 
również do równowagi moral= 
nej, Wielka miłość cudem ja 
= zgasła ar w aaie Eman 
enie, czas najlepsz azuje! 
się było na nią riam e A 
przysięgam ci, że kochałem ją; 
jak rzadko kobiety bywają ko- 
chane. Lecz dziś... jest mi tylka 
dalekiem, bolesnem wspomnie- 


d|niem... Moje akcje tutaj dobrze 


stoją. Jestem na drodze do 'zra 
bienia karjery, żenię. się bo- 
wiem z córką dyrektora eksplo+ 
atacji. Oczarowała mię ta dziew. 
czyna. Dobijam do portu”. 
arja-Klara podała mi list, 

mówiąc spokojnie: 

— Tak, dobija do portu, 

— A pani? — spytałem nies 
śmiało. Í 

— Ach, ja... 

Pożegnała mię dość szorstko. 

* = 


Dziś wieczorem przy obie- 
dzie, moja żona, która była po 
południu z kilku wizytami, mô- 
wi do mnie: 

— Wiesz o nowinię? Marja- 
Klara wstępuje do” klasztoru: 
Ktoby się spodziewał, że tak, 


Za- |bardzo kochała męża! 


aklimatyzowałem się jednak zł ~e- swn Tłum. Jotsaw: 


sprawie zapadnie w dniąch naj 


=. 


Str. 4 


Echa ze 
Życie Warszawy v 


W roku 1928 obszary ogro- 
dowe w Warszawie wyniosły 
418.30 hektarów (w r. 


20879), W roku 1929 obszar 


piantącyj miejskich wraz z pro | 


jektowanemi nowemi 
ogrodami ma wynieść 649,02 
ha. W r. 1927 na jedne! go miesz 
kdńca w Warszawie przypada 
ło 286 metrów kwadr, zaziele 

nionej przestrzeni i 1 drzewo 
na 53 mieszkańców. W r 


parkam? | 


w r. 1929 wyniosą 5,901 41. 
Aczkolwiek więc obszar zieleni 


wo. jednak stolica jest jeszcze 


1927 — | 


stolicy. 


v kilku wierszach. 


|Knopia pod tyt. „Jasnowłosy | 
|cygan*. Reżyserję prowadzi p. 
Marjan Domosławski. Kierow- 
niectwo muzyczne objął kapel- 
| ZĘ Mieczysław Kochanow= 
iski. W rolach głównych wystą 
Ipi ję Lucyna Mesal, Pola Śliwiń 
Iska, Józef Redo. Bolesław Mie- 
rzejewski, Władysław Szcza- 
Iwiński I Bolesław Horski. 

(s. e.) 


1923 |, 
cyfry te wyniosły 3,80 i 48, a | BE 


R „ODEON” 


wzrasta.w Warszawie stopn'o. | 


Przejazd 2 


uboga w ogrody a niektóre 

przedmieścia zupełnie ich nie | UWODZI! 

posiadają. ly ŁUDZI! 
$ * * Ge 


Magistrat zatwierdził in- 
sfrukcję. w sprawie kontroli i 
badania mięsa, przywożonego 
do Warszawy I postanowił sto 
sować "ją jako zarządzenie 
przejściowe, do czasu zatwier- | 
dzenia przez radę miejską od- 
powiednich przepisów obowią- | 
zujących. | 

w 


Wydział szpitalnictwa miej 
skiego postanowił wprowadzić 
niezwykłą inowację w wydzia= | 
tach obserwacji chorych zakaź | 
nię w miejskich zakładach szpi 
talnych. Celem zupełnego izo- 
lowania chorych skonstriiowa- 
ne. będą kabiny - Separatki, 
Chorzy porozumiewać się będą | 
z odwiedzającymi I służbą szpi 
talną przy pomocy telefonów i 
tub głośnikow ych. | 

EJ 

Stowarzyszenie lekarzy po! 
skich pragnąc przyczynić się 
do jaknajszerszęgo spopulary= 
zowamia naszych uzdrowisk 
swojskich. urządza. wzorem 3 
fat ubiegłych serję odczytów. 
Pierwszy taki odczyt bezpłat- 
ny wygłosił dr. K. Ciązliński 


sj Podczas szalonego pościgu przez Europę ża nieuchwytnym mirażem 


Nad 


UWAGA : Wyświetlają Kino-teatry „ODEON i WODEWIL* jednocześnie 


KRATECZKI 


mm 


OSZUKUJE! 


ECHO 


| Za rozwód z żoną 


Ze Lwowa donoszą: 

Wczoraj o godz. 48.30 za- 
mordowany został w skrytobój 
czy sposób w gminie Mazury 
(powiat Kolbuszowa) we wła- 
snem mieszkaniu 

gospodarz Jan Dec, 

Zamordowany otrzymał 4 rany 
rewolwerowe w.pierś. Wdrożo 
|ne dochodzenia wykazały. że 
JNTOSTÓRSCYŁE dokonał Wojciech 


LILI DA 


JAKO 


„AWANTURNICA”" 


w.Paryżu i Londynie. 


program FARSA, 


„ WODEWIL” 


Główna Nr. 1 


nieszczęśliwy mąż poniósł śmierć. 


Nr. 3 


Polsko-francuskie porozumićh, A 


na polu kine 


matograłikk: z. 


| Warchoł 26-letni parobek z Ma | Realizacja pierwszego: filmu PO. 


lzurów, którego aresztowano, 
Warchoł przyznał się do czy- 
|nu i zeznał iż zamordował Deca 
pod wpływem Jana Białasa 
Iszwagra zamordowanego. któ 


ry chciał się zemścić na Decu | 


lza to, że rozwiódł się 

|: z swoją żoną, 

ja siostrą Białasa. 
— ję me 


MITA 


Wspaniały 


„CORSO” 


Zielona 2 


Po raz pierwszy w Łodzi 


FRED TKOMSON 


francuskiego. 


Fbatut 


„Echo” w rozmowie z režysefólvioa,; 


p. Alsksaudrem Reichef: 


Natychmiast po otrzymaniu | 
wiadomoścj o pierwszym filmie 
polsko-francuskim, »0śpieszy 
łem do reżysera Aleksandra | 
Reicha z prośbą o informacje 


| 


premiera! 
Dziś 


sensacyjny film najnowszej [4 


produkcji p. t. 


IL PRZED PRAWE 


Dramat o niebyw ałem napieciu z udzia 
łem Indjan i Srebrnego Jastrzębia. 


Nad program Farsa. 


Jedno pytanie sędziego pogodziło dwie rodziny. 


Wojna i pokój przy ulicy Gołębiej. 


Zanim przejdę do meritum |została niezmieniona, 


dzisiejszej sprawy, chciałbym 
państwu. wygłosić mały wy- 
kład z dziedziny prawa. Otóż 
w pierwszych słowach moich 
krateczek należy z przyjemno- 
ścią stwierdzić, że nie wszyst 
kie sprawy w Sądzie Grodzkim 


na temat „Jakie miejsce należy 
się Ciechocinkowi w rzędzie | 
zdrojowisk polskich”, 
b $ + 
Komisariat rządu na skutek 
licznych skarg zorganizował 
specjalny nadzór nad hotelami, 
Za niemeldowanie  przyjezd- 
nych. natychmiast. po. ząmięsz- 
kaniu w hotelu pokojowym 
oraz. za wynajem pokólów na 
godziny ulegnie zamknięciu 7 
hoteli w Warszawie. 
LJ a ka 
W teatrze „Znicz“ odbywa- 
ją się pełne próby z nieznanej 
zupełne. w Polsce 


2 miljony złotych 


operetki |zmieninno 


kończa się wydaniem wyroku, 
karzącego winnych. Cząsami 
zdarza się inaczej. Wiadomem 
iest przecież. że do dnia I sty- 
cznia obecny Sąd Grodzki nosił 
piękne symboliczne miano Są- 
du Pokoju. Nazwa bardzo traf- 
na i słuszna. bowiem  pierw- 
wszym obowiązkiem sędziego 
iest pojednać pokłócone w pro 
cesie stronv. Pojednanie stron 
to właśnie stworzenie miedzy 
kłócącymi się pokoju. Stąd. o 
mili moi, i nazwa Sad Pokoju. 
Obecnie wprawdzie nazwę 
lecz fetota sadu ne 


kosztować będzie 


usunięcie zasp śnieżnych. 


"Atak huraganu śnieżnezo 
osłabł, skutki jednak trwaja. 
Potężne zaspy śnieżne zalegają 
olbrzymie połacie kraju, a uşu- 
wańie ich kosztuje moc truda I 
pieniędzy, Należy stwierdzić, 
że zarówno nasze władze dro- 
zowe, jak kolejowe nie były zu 
pełnie przygotowane na tego- 
roczne 

gwałtowne szturmy 
śnieżówych nawałnic. W Ta- 
tach ubiegłych nigdy takich zło 
śliwych figlów zima nie czyni- 


SİDNEY WILLIAMS. 8 


ZŁOTE WĘŻE. 


Przekład autor, H. Bukowskień, 
Przedruk wzbroniony» 


— JĄ — 


— Przypuszczam, że wczo- 
raj wieczorem widział ją pan 
po raz ostatni, panie Marston? 
p- zapytal znowu. 

, — Tak, po raz ostatni. 

— Która była wtedy godzi- 
na? 

— Wyszliśmy do parku na 
przechadzkę  bęzpośrednio po 
obiedzie. Na zegarek nie pa- 
itrzyłem. 
| Pytanie było postawione w 
taki sposób. że Marston odpo- 
(wiedział, zanim mógł sobie 
zdać sprawę z tego, że dr. Ben 
go bada, 
~ — mf Prawdopodobnie nic 
więcej nie będzie pan mógł 
nam powiedzieć — rzekł dok- 
tór znów zupełnie swobodnie i 
zaraz dodał: 

— Kto widział ją jeszcze po 
powrocie z parku z panem 
Marstonem? 

Ponieważ nikt nie odpowia- 
Hal, pani Carrington znów ura- 
towala sytitację. 

— Zdaje mi się. że nikt. dok- 
ab Kazała mnie przeprosić 
å poszła prosto do swego po- 


ita. Według pobieżnych obli- 
lczeń urzędów  miarodajnych, 
usuwanie zasp śnieżnych jedy- 
nie z dróg państwowych w ca- 
tej Polsce kosztować będzie 
około 2 miljony zł. Sumka ta 
może oczywiście wzrosnąć, je- 
żeli złośliwa aura płatać będzie 
w dalszym ciągu 
swe kosztowne ligia, 

Dla lepszej orjentacji należy do 
|dać. że w zimie ubiegłej wyda- 
no na ten cel zaledwie kilkaset 
tysięcy złotych. 


kojim, na górę. Po chwili po- 
szłam za nią I zapukałam do 
jej drzwi, ale nle otrzymałam 
odpowiedzi. Może nie usły- 
|szała. a może nle chciała się 
już z nikim widzieć. Wobec te 
zo udałam się do swego poko- 
ju na spoczynek. 

— Nikt więc nie widział jej 
już później? — zapytał jeszcze 
taz dr. Ben, zwracając się do 
wszystkich, 

— Owszem, ja ją widziałam, 
— rzekła Carlotta. 

Opuściła rękę, którą dotąd 
zasłaniała twarz przed natar- 
czywością spojrzeń Marstona, 
| wyprostowała się ńa krześle 
Była teraz bardzo sztywna i. 
jak się zdawało Marstonow!. 
trochę wyzywająca. 

— Ty, Carlotto widziałaś ją- 
— zawołała Helena zdumiona. 

— Tak. w jej pokoji. 

— Jak się to stało, że pani 
tam poszła? 

— Prosiła mnie o to. 

— O cóż jej chodziło? 

— Tego powiedzieć nie mo- 
zę. 

Wargi jej były zaciśnięte. 
Wysoko podniosła złowę i wo- 
iowniczo spojrzała na swego in 
kwizytora. 

— A jednak dobrzebv bvło 
dyhy pani chciała to uczynić 
— mówił dr. Ben tonem oicow 
skim, == Nie zależy mi na od- 


Większość spraw, w których 
oskarżeni odpowiadają z art. 
475 1 530 kodęksu karnego — 
to sprawv gdzie zwykle winna 
jest nietylko jedna strona, ale 
także i drura. Bo i wrobraźcie 
sobie naństwo. czvż można no 
zostawić bez odpowiedzi, kie- 
dy kogo wvzwą od takich. | o- 
wakich, kiedy z szanawaneł 
skadinad przeszłości- Waszej 
zaonej rodziny pierwszy lepszy 
pie nozostawi nie dobrego: „a 
przeciwnie, nrzodków- obojga 
płcf, bez wzeledu-na wvznanie. 
wiek i narodowość „porozsta- 
wia- po kątach, 


DWIE PARTIJE. 


Jest w Łodzi ulica -Qołębia, 
a przy tej. ulicy znajdują się 
m. in. dwa domy, Jeden z nich 
oznaczony jest numerem 4, a 
drugi numerem'6, W-dwóch 
tvch domach mieszkały - dwie 
partje (wszędzie to partyjnic- 
two!) Jedna z nich stanowili 
Leon i Walentv. Antczakowie. 
uszczęśliwiający dom numer 4, 
drugą zaś trzej Ziółkowscy, — 
mianowicie ojciec Ziółkowski 
Józef 1 dwaj synowie Władv- 
sław i Adam. wszyscy trzej 
mieszkajacy pod numerem 6. 

Znany jest obyczaj „ven- 
detty“, ti. krwawej zemsty ro- 
dzinneł. Woiny między dwoma 
rodami ciącną sie całerni wie- 
kami i z natury rzeczy Skoń- 
czyć się musza krwawo. Coś 
pódobnero chociaż na mniej- 
szą nieco skale bwvło i miedzy 


kryciu czyjejś tajemnicy, ale 
chciałbym dojść prawdy. 

Carlotta siedziała naprzeciw 
niego milcząca, 

— Czy chce pani oszczędzić 
Carringtonom niepotrzebnego 
kłopotu? 

— Tak, — odrzekła i spoj- 
rzała żałośnie na Helenę. 

— W takim razie niech pa- 
ni powie nam. w jakim celu pà- 
nn Cutshaw chciała się z panią 
widzieć. 

— Nie mozę, 
się. 

— Rozumiem, — rzćkł dr. 
Ben pobłażliwie. — Wchodzi 
tu zapewne w gre jakiś wzgląd 
hónorowy. Czy panie żyły z 
sobą w. przviaźni? 


— Nie. nie lubiłam jej. 


— upierała 


— fm!. pani jest bardzo 
Szczera. 
Skubał brodę. patrząc na 


iej zaczerwienioną i wzruszoną 
twarz. swemi niezgłębionemi 
oczyma. 

— Może pani nam przynaj- 
mniej powie, jak wyglądała 
ody ją po raz ostatni widziała 
bani. 

— Wyglądała bardzo dob- 
rze, — odpowiedziała Carlotta 
no chwili namvsłu. 

— Nie bvło jakich objawów 
chorobv. albo czy pani nie zau 
ważvła jakiego uszkodzenia 
cielesnego. — 


= w "az 


Antczakami į Ziółkowskimi. 
Co oni wyprawialli! To któ- 
ryś Antczak huknął w bramię 
Ziółkowskiego, to znowu jeden 
z Ziółkowskich zdzielił przez 
głowę Antczaka, to znowu spot 
lkali się dwaj Antczakowie z 
|iednego Antczaka i oddali mu z 
|do krwi, ale następnego dnia 


dwóch Ziółkowskich spotkało | 


icdnego Anczaka I oddali mu z 
nadwyżką, tak, żę nos jego 
przypominał fontannę, tryskaią 
ca krwią, to znowu kiedy nie- 
kledy spotykały się obydwie 
partje w komplecie i wtedy za- 
czynata šio walna batalia, z 
której wszyscy wychodzili po- 
bici i poranieni. 

— Patrz. Leoś, fuż idzie to 
stare Ziółko! walnij-no go z ty 
tu w plecy — podburzał Walen 
ty Antczak, 

— Adaś, widzisz tam Antcza 
ka? oddaj mu za wczorajsze — 
mówił następnego dnia do sy- 
na stary Ziółkowski. 

Słowem stały stan wojenny 
zatruwał życie obu rodzinom i 
wreszcie Ziółkowscy zaskar- 
żyli Antczaków dn sądu. Dowie 
dziawszy się o tem Antczako- 
wie zaskarżyli również Ziół- 
kowskich. 

Wczorał odbywała się roz- 
prawa z oskarżenia Złółkow- 
skich przeciwko Antczakom, 
za dni kilka zaś miała się od- 
być rozprawa odwrotna ti. Ant 
czaków przeciwko Ziółkow- 
skim. 

— Co może powiedzieć o- 


— Nie! NE. 

— Niechże nam pani wvjaśni 
dlaczego pani udała sie do po- 
koju pani Cutshaw. 

— Już powiedziałam. Dla- 
tego, że prosiła mnie o to. 

— Ale czego chciała od pa- 
ni? 

— Tego nie mózę powie- 
dzieć. Nie mowę!.. — powtó- 
rzyła. *denerwowana do naj- 
wyższego stopnia. 

— No dobrze, — usnokajał 
ją, — obeidziemy się bez têgo 
szczegółu. Która morła być go 
dzina. gdy pani wyszła z jej 
nokoju ? 

— Potem nie patrzyłam już 
na zegarek. W chwili jednak. 
edy no obiedzie nrzvszłam do 
swero nokniu. bvła 10. Rozbie- 
rałam się i już miałam się po- 
tożvć. edv nani Cutshaw zate- 
lefonowała do mnie. Prosiła 
mnie hardo. abvm przyszła 
do niet na kilka minut. 

— Pani uważała prośbę tę 
za ważną? 

— W przeciwnym wypadku 
nie byłabym poszła. 

— Panl Cutshaw użyła za- 
newne w tym wypadku telefo- 
nu domowego, nie posługując 
się centralą ? 

— Tak. tu każdy może sam 
sie połączyć z potrzebnym m 
pokaiem, wtykalae zatyczkę w 


|skarżony Walenty 


Antczak 0 
Sprawie? — pyta sędzia, 

— Ano tak. biliśmy się, ale 
oni też zaczynali i skarżymy 


lich również. 


— No to pogódźcie się lepici 
Tracicie tylko niepotrzebnie 
przez te ciacgłe kłótnie czas, pie 
niadzę. -no i zdrowie. 

Zastanowili się Antczakowie 
i Ziółkowscy i zaczeli liczyć 


dit w biurze próśb — 10 zł., ad 
wokat — 30 zł.. pół dnia niepo 
trzebnie sStraconeso w sądzie 
nomnożone -nrzez 5 osób — 30 
złotych razem 70 złotych: wv- 
danych bez żadneco pożytku. 


— Ano, — mówią Ziótkow- 
scv. — jeśli Antczaki wycofają 
swołą skarzę, to i my wycofa- 
my swoją. 

Pogodziły 
może powyższy 
spowoduie, że żvć będą 
nrzykładnej zeodzie. 


się dwa rodv i 
obrachunck 
w 


DOKTÓR 
WOŁKOWYSKI 


Cegielniana 25, tel. 26-87, 


Specłalista chorób skórnych I 


wene 


Flektroterupja Leczenie 
m lampa kwarcowa 


Przyfmułe od godz 8—10 12—2 ! 
4—86 w niedziele I twleta od 9—} 
Panie od 4—5, 


odpowiedni otwór w rozdziela 
CZU, 


rycznych 


— Cży to fuż wszystko, co |przychodziła na 


nam pani może powiedzieć? 

— Bardzo mi przykro. 

— Dziękuję. Przepraszam. 
że musiałćm panią trudzić. Mu 
szę stwierdzić, że informacie 
pani były dla nas bardzo cen- 
ne. 

Marston zastanowił się, czy 
dr. Ben. zanim odwrócił się od 
Carłotty, zauważył wrażenie, 
takie ostatnie jego słowa na 
niej wvwarły. 

W oczach jej przebijała się 
trwoga, a palce zacisnęły się 
kurczowo na przegubach rąk. 

Doktór stanął przed komin- | 
kiem i. dzwoniąc kluczami w 
kieszeni. utkwił nieruchomy 
wzrok w płomień. Wreszcie 
Carrington przerwał nieznośne 
milczenie, 

— A cóż my? — zapytał. 
— Czy my Sie nie liczymy? 
Przeciwnie. Alfredzie 
Zaraz przejde do ciebie. — Dr 
Ben znowu przybrał minę ści- 
śle urzędową. — Kiedy widzia 
leś po raz ostatni panią Cut- 
shaw? 

— Żywą?... 

— No tak; oczywiście, że 
chodzi mi a żywą. 

— Wczoraj wieczorem przy 
ihfedzie. Nie widziałem fej ju? 
po bowrocie ze spaceru, 


— 


0 Germaine Dulac 


PĄ | cznym. 


: |p. Balin, nowym af 
(napisanie dwóch skarg do są- 


| garek, ściska mi GH 


Tak.| ki w towarz. 


| 


|go dzieła, 


|gólne wrażenia f 


|się po Paryżu. 
Iko powtórzyć plow 


[swojem przv 


| zo; 
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Reżyser przej 
ośpiech. Ma dzie? 
wolnego czasu F 
ńa trzy dni do Pori | 
jednakże inlormatk 
A więc reado 
nolako francuskime 
„Jest prawe i 
cu wyjeżdżam da 
zostałem zaangaż0 
„„Europen- Film" 1 PE 


realizację filmu PSS 
tanda „Dezerterka? 

— Nazwiska? 

— Tymczasem BA 
dać tylko „Be. 

nazwisko p. If 
którą podczas pre 
jemnicy skrzyń 
poznałem jako APP 
pospolitym talendei 
Pani Belini 
w tym filmie tytuło lb. 
żerterki”. 

— Tręść? 

— Dramat pisari 
dramat v fascynuW Mie 
dzianej intrydze: 
w jego życie przeł 
kę, aby go pobudzi 


— Pomysł znaka 


Szczerze M 
pracy nie pozwala mi; 


opowiedziane mi PH 
francuskich pray P 
czas bankietów»: 

— Ależ tak, wł 
o te plotki, * 

— A więć film * i 
realizowany przen 
becnie, uważają "i 
ostateczną prób 7 
zw. filmów monti 
Wiele mówią o «9 


noszącym zdjęcia $ 
jeszcze jedna urza 
na baśń z 1001 no 
mowe oburzone 
cze zatrzymaniemrj 
rę filmu „Nowi 
Flersa.. Czy już do 
— Prósimy o je% 
— A więc mót 
bajecznej t 
naczej rodaczki | 
o jej przyszłym 
się na przyjazd 
Poza tem Paryż 
zjazmowany mi 
konkursem piękno” 
Reżyser Reich $ 
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a> | 


Dr. med. 


Specjalista chorób SK 
cznych 1 moct% 
Leczenie sztucznefł > 
skie 

al. NARUTOWICZA | 
Przyjmuje od 8-1 
Oddzielna poczękt 


— ÀA dziś? 
— (dy pani 


Item na górę. na 


mówiła że Mi 


gu 


zba 
nie odpowiada. 
nie odpowiedział 
wyłamałem drz% 
ią leżaca na « win 
cji w jakiej ia PR 
bycieyp 
— Pokój jest k 
nie w iakim bv! g 
— Nie ruszałeńi 3 y 


R 
a, 


Pu 
p% 3h 


t t po 


— Czy | varig 
twierdzić? — 
na Marstona któro 
kujaco słowa. nie 
wytłumaczyć t0: 


półki z książkami, SE 

— Jakie sa ike e" 
przypuszczenia A 

— Nie mam 
Carrington odno = 
ko. jakby słowa tea Ei * al 
nio miał przygo sę. 
SIL i 

Dr, Ben poir da. 
ze szczecólnym: Więc, 
uśmiechem. O R) 

— Czy nosni, 


Alfredzie ?—doda 
> badania reszty 
stać iero zastaną ! 
vi widok C artott y 
prawą reką zakił 
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rafjk ig Zawadzkiej 
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batutą P. Sz. Bajgelmana. 
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niedzielę i 
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Dziś wielka 
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Potężnego Arcydzieła realiz. Tarzań= 
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RYMORE i CAMILA 


E 


„Carskieęgo Kürjera” 


HORN I 


kranu 


| Film ilustrowany śpiewami mieszanego chóru artystycznego pod batutą dyr. S. Lewityna 


ZAZIE 


PRZZZAKAC KARA 


W sobotę o godz. 9 rano wye] 
ruszyło ż placu Uriónu 14 mo- |słowacja z wielkim trudem po- 
tocyklistów, którzy mieli odbyć |konała i to po przedłużeniu re- 


 ZBZRDRYEŚ: 


Sport -w kilku słowach. 


półfinale Czecho- 


W drugim 


Mecz hokejowy na lodzie. 


Str. 8 


m mz 


Polonja (Warszawa) — Union (Łódź) 


0:2 (0:1, 
W dniu 2 lutego r. b. odbył 
się na boisku Unionu. przy ull- 


cy Przejazd mecz hockeyowy 
> mistrzostwo okręgu war- 
szawsko-łódzkieco- pomiędzy 
Dat 4474 ERETT ET z 7. | 

oliolla warszawską, a łódz- 
kin Unionem, który miał zde- 
cydować która z grających dru 
żvn wejdzie do klasy A wspo- 


mnianego okręgu. Przeciwnicy 

stanęli na boisku w następują- 

cych składaci 

| Polonia: Laszuk, .Pokrzywa 
, -Grezołajis Wi- 

aiski i-Semadeni. 
Union: Kobvliński, Stettka. 
Drezer, Chełmicki i Próchniew 


cnn, 


Szczepaniak 
land, Mich 


© 
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w: A | w sali gim. niemieckiego. Irait na Trasie Łódź — Kalisz —-|prezentację Włoch w stosunku |Skli. b 
u pod obotę i niedziele bawiła 11: - Łódź. Z powodu fatalnych, wa=] 1:0. Bramkę decydującą zdo- Mecz ten zakoficzył: się za- 
i Pai MI drużyn Ge bawiła |bitną przewagą  „Soboleszcza- cunków = atmosferycznych,  a/|był Malecek. |służonem zwycięstwem Polo- 
a? d Poznań), drużyna pea janek”. | główajć wskutek silnego mrozt, | ki dniu gczoiszym w godzi- | nij w „stosunku 0:2, która an 
e. j ) i > | dochodząceś 25 stopni nie |nach wieczorowych rozegrane | WYNIKICH zapewniła sobie 
em ojos do tak szczup- | KOSZYKÓWKA. kotek SĄ impre- zostało spotkanie. finałowe o|przejście do klasv A, pozosta- 
Omii w boiska uległa | HERTHA II — TRIUMF II p motocyklowej Unionu, mimo |mistrzostwo grupy w hokeju |wiając naszego faworvta dru- 


tującym stosunku dru 


fimn 


azjum niemieckiego 
I tem sh i 

: egrane 
od dniu zaw 
jecWową d ży 
i Pił 4 drużyn 
i MUSU im‘' 
0:18, dskim 
si tkówce : 
f zaś Absolwenci 
‘carii Ry SE 26:30 oraz So- 

Mied i io SZanieckiej 14:30 
€ zaś na całość pro 


z] ; 
lig, iY Się następujące 


zostały 
ody mię- 
4 $ospo- 
t 3 


SIĄTKG 
NIEMIECKIE = 
LEWSKIEJ I 


R 30:10. 

tjum Twowej drużyny 

kd P. Sob i drużyny 
Udanych 


olewskiej nie 


GIMN, 


Aj?" SOBOL 
iN, EWSKIEJ — 
P. KRYGIEROW NJ 


c wł c, (15:3), 

film 4 podaiez Wystawiły po 
>rze£ towadzo, 
ają w dzoną była z Wy- 
>róbę i 

monl 

o; 


one 
nieme? p” 
owi- | 
już dd 
o jess 
mów 
jej br 
rki poł 
ym 3 
zd Lon 
ryż 
micat 
ieknos 
ich 5P 
mi U 


| 25:18, |to sukces raidu 
Gra b, ostra, chwilami-brutal- | jest nadzwyczajny, ; 
|na, Drużyny słabe technicznle-|gdyż wszyscy zawodnicy dotarli 
Hertha s 
dò . zawdzięczenia Steikemu.|skonale.i bynajmniej nie żałują 
który grał w napadzie, obronie, | przedsięwziętej imprezy na mro 
|strzelił lwią część koszy — sło- |zie i śniegu. > A 
|wem — był najlepszym W klasyfikacji ogólnej miej- 
zawodnikiem na sali, sca zajęli: 


AZS (Poznań) — TRIUMF 
26:31. 

Występ niedzielny gości po- 
znańskich wypadł o klasę lepiej 
niź sobotni, l 

AZS obeznany po części z te- |kiety, 
renem dotrzymał pola przeciw- | nikom, 
|nkowi w trzech partjach, O-|fikacji $ 7 
słabł natomiast w ostatniej, zj sca, & mianowicie 
czego skorzystał Triumf — zna-|(BSA) i offmanowi 
ny ze swych zrywów w osłat- | przyznano 
nich minutach zawodów czem |kończenie taidu brónżowepla- 
zapewnił sobie | kiety. 

wygraną, 

Zaznaczyć należy, iż na po- 

wyższych zawodach jeden koszi 


ner pkt. 0,3, 3) Kummel pkt, 0, 
Teope pkt. 0. i 
Pierwsi ¿dwaj zawodnicy o- 
trzymali jako nagrodę złote pla- 
kiety, następni zaś srebrne. pla- 
natomiast dwum zawod- 
którzy w ogólnej, klasy- 


Monelowi 


* + « 


Szósty dzień turnieju był 
świadkiem półlinałów, W pół- 
finale Polska odniosła niebywa- 


X XxX —— 


0 |) 
Pierajcie przemysł krajowy. 


Europa — Ameryka 


znany amerykański bokser ciężkiej wagi 1.2) Max Schmeling 
«mistrz Europy spotkają się na nowojorskim ringu. 


padł bezpośrednio (dla Triumfu) 


po rzucie sędziowskim. ły sukces odnosząc zwycięstwo 


nad Atustrją w stosunku 

31, 
Wygraną tą zapewniła sobie na 
sza reprezentacja miejsce w fi- 
nale, 


w ringu. 


Ai DIE E P, 
RETE i 


zwycięstwo swe ma |zdróowo do mety, ale czując dø- | 


1), Marsze! pkt, 94, 2). Weri] 


(Puch) | 


jako nagrodę za u- | wicemistrza zdobyła Polska, da 


między Polską a Czechami, Cze 
si zwyciężyli dopiero po do- 
|grywce 
2:1 (0:1, 1:0) 0:0, 

Pierwszą bramkę zdobyw 
|Polski Adamowski. 
ter. > Wywiążuje 
walka, lecz wynik remisowy r 
zostaje do końca meczu. Zarzą 
dzono dogrywkę i wtedy dopie- 
|ro zwycięską bramkę zdobył 
| Dorasil. 

| Wobec tego wyniku Czesi 
zdobyli = tytuł > mistrza Europy, 
| zdobywając tem samem puhar 
ofińrowany przez Haline Kono- 
|patcką (Matuszewską) która o- 


nie zajęli żadnego miej-|becna była na wszystkich me- | 


iczach. 
Drugie” miejsce a więc tytuł 
llej idzie Austrja zeszłoroczny 
|mistrtz, wreszcie Włochy. 


(—) W”sobótę ? niedzielę ba- | 
|wiła w Łodzi drużyna ping-pon-| 
dowa Y, M. C: A. warszawskiej, | 


która jest mistrzem stolicy. W 
soboófść  warsżawianie pokonali 
Y. MC. A. łódzką 6:4 w nie- 
dzielę przed południem Ł. K, S. 
tównież 614 lecz ponieśli fatakią 
porażkę w spotkaniu z Hasmo- 
neą4 łódzką najlepszą drużyną 
ping+poóńgową ' naszego miasta 
w stóswńku 8:2, Punkty hono- 
rowe" dla stolicy zdobył mistrz 
Warszawy Lewandowski który 
bez trudu pokonał Kahane, Dru 
żyna  ping-pongówa' Hasntonei 
wystąpiła, w. następujacym skła- 
dzie : Edelbaum, Hauchman, 
Guttman; Sżotland i Kuhan. Za- 
wodóomi, które odbyły się w lo- 
kalu Y-M: CJA. przyglądało 
się dużo/widzów.. Organizacja 
turnieju wzorówń. 


Widelec w szyl 
djabła. 


Zbrodnia w zakładzie 
dia obłąkanych. 
Wu zakładzie dla . obłąka- 


(h) 


nych w Nocea zderzył się nic- 
zwykły, i tragiczny wypadek. 
Była to pora posiłku obiadowe | 
go. W oddzielę męskim między | 
dwoma pacientami powstała 
gwałtowna sprzeczka Í 
w której toku jeden z nich 
chwycił widelec i uderzył nim 
tak silnie w szyję swego prze- 
ciwnika, że przerwał! mu aortę 
i-wywołał niemal  natychmia- 
stową śmierć. Po dokonaniu 
zbrodni usiłował warjat uciec, | 
ale go naturalnie schwytano. 
Oświadczył on. iż zamordowa 
ny był djabłem i że jego obo- 
wiązkiem było gó zgładzić. 


¿yne Uriońu w. klasie B. 
Wynik w zupełńości zasłu- 


0:2, 0:2). 


lżony. Warszawiacy we wszyst 
kich tercjach górowali nad ło- 
dzianami techniką jazdy, gry, 
zgraniem, tempem i wytrzyma 
łością, czecro najlepszym dowo 
dem jest wynik oraz «ra pro- 
wadzoną stale pod bramką U= 
mioni. 

U łodzian na wyróżnienie 
zasługuje jedynie bramkarz Ko 
byliński, któremu możemy za» 
|wdzięczać tak „małocvfrowy 
wynik. Obrońcy Unionu. nieg- 
dolni. tracili głowy na widok 
błyskawicznych posunięć war 
szawiaków. . 

Należv jednak podkreślić 
pracę ataku łodzian. który za 
wszelką cenę. z zaparciem siè- 
bie, dążył chociażby do wy- 
|równania wvniku. jednak z brą 
Iku zgrania bezskutecznie. 

Zawodami kierował między 
narodowy sędzia p. Sachs (ło- 
dzianin). 


X 


Jak długo można 


wyfrzymać 


Jak stwierdziły liczne bada- 
nia, wiekszość zdrowych, sil- 
|nych pływaków i nurków wy- 
|trzytnać może pod wodą conaj- 
|wyżej minutę, Wyjątkiem zaś 
|jest wytrzymanie bez oddechu 1 
|| pół minuty. Zdarzali się jed- 
imak sztukmistrze, występujący 
|publicznie, którzy wytrzymy- 
|wali pód wodą 
od 3 do 4 minut. 


się b. zacięta | 


pod wodą? 


Świałowy rekord pod tym 
względem osiągnął pewien ma. 
|rynarz australijski, który zdołał 


wytrzymać pod wodą 5 minui 
|17 sekund. Że dokonał sztuk! 
|wprost niesłychanej, dowodzi 


|choćby to, że nawet tak wpraw 
ni w nurkowaniu poławiacze 
pereł, korali i gąbek rzadko wy 
trzymują pod wodą: dłużej, niż 1 
li pół minuty. 


Wczoraj wieczorem wzięło 
550.osób. członków pewnego 
|związku społecznego w Kato- 
lwieach udział w 
wspólnym obiedzie, 


po którym udano się razem na 
Iprzedstawienie teatralne. W te 
atrze prawie wszyscy ci lu- 
dzie zachorowali, z tero prze- 
szło dwieście osób bardzo po- 
ważnie i musiało powędrować 
|do szpitala. Zatrucie nie jest nie 
bezpieczne i wszystkie te osc- 
by niebaweńt” A m rek 

powrócą do zdrowia, 


Obiad nieuczciwego restauratora. 


200 osób zachorowało w teatrze. 


|Nastąpiło ono wskutek zjedze- 
Inja nieświeżezo mięsa. 

Można  sóbie wyobrazić 
konsternację, która nastąpiła w 
teatrze gdy nagle połowa wi- 
dówni zaczęła się wić w strasz 
wych kurcząch.—Wśród resł 
ity publiczności powstała 

istna panika. 

Przypuszczano, że masowo 
opuszczający widownię ludzie 
czynią to z powodu pożaru, lub 
innezb' grożącego - niebezpie+ 
czeństwa. we”. 
' Nienczttwego restauratora 
aresztowano. 


” 


Nowy sposób na śpiochów. 


Za 60 groszy — pewność obudzenia. 


Trancuścy abonenci telefo- 
nów. mogą od niedawna korzy 
stać z nowego * udogodnienia 
Udogodnienie to, znane już jest 
i w Anciji, Abonenci telefonów 
w Anglii i Francji mogą na za~ 
mówienie I za pewną drobną 


opłata żądać, 


by budził ich telefon codziennis 
lo pewnej godzinie. Telefon 
dzwóni tak długo, aż abonent 
zjawi się przy aparacie I odpo- 


RETERITREZZWÓRZA 


Dr. med. Rakowski 
Tel. 27-81. 

Specjalista chorób uszu, nosa, gardła 
1 płuc. 
Konstantynowska Nr. 9. 
Przyjmuje 12—2 1 5—7 


wie na wołanie. Można także 
zamawiać telefoniczny budzik 
przy specjalnych okazjach: by 
nie spóźnić się na pociąg, nie 
zaspać zaćmienia księżyca etc. 
W Angliji opłata wynosi 3 pen- 
sy (około. 60 groszy) za 


każde zawołanie. 


W Polsce instytucja ta jest o 
tyle znana. że „budzik funkcja 
nuje bez opłaty, ale za to o naj 
bardziej niespodziewanych 
wczesnych I późnych porach. 


Pamiętajcie 
o inwalidach 
wojennych. 


W biurze kojarzenia małżeństw. 


Z. 
że 
ja. 
zial HA R MIEJSKI 
ire y a, Związków Robotniczy<h. 
Zie i tal g Pozostałe bilety od 10 
ia n gn ostomskiego, 
DS : 2 będzie jutro, w czwartek 
ies Pla Boyz 2" aFhE, Będą to ostatnie 
| PA ja 2a enia genialnej sztuki Shaw'a. 
zale trog S Prezesa" ukaże się polu- 
żę, 'a2 40-ty i ostatni w sezonie. 
par ył gd 
- [M3 
któ” gto BOA MERALNY. 
3 $ dwykęju Odę ostatnie trzy razy „Mi- 
, b. Die 
kami. d Ga: ton wielka premjera Teatri 
sa „płk MIH Fikah francuska w 9 obra- 
ia ł ; ""aya'. Bilety w cukierni 
iam AG) „B 
dno na z GAŁGANIARZY* 
OO tospoda; <2 W sall Malinowej, ze 
4 e nade, 1 STYglnalność wieczora 
ral BATI k Interesujący, Wobec Hez- 
DOH” BELI Omitet objaśni x 
Ñ iens *Tówno dla x; a, że obowiązu- 
rowe | Pań jak I dla panów 


ję Raorygi, og ZOWE zbiory przed- 
Rze) air nalniejsze kostiumy. (nie 
żę zymają nagrody. Nagro- 


Sdzje 
para 3 U 
»Ojra-gjra", tancerzy, najlepie) 


Celem uniknięcia jakichkolwiek nieporozumień, 
komitet oświadcza, że wstęp. możliwy, jest „ty/ko 
za zaproszeniami Imiennemi. po które należy zgła 
szać się do kancelarii Teatru Miejskiego od godz, 
1—3 w poł. Tamże przyjmuje się zamówienia 
na pozostałe stoliki. 


TEATR POPUT ARNY. 

Atcywesoły wodewil w 3-ch aktach z éfék- 
townym proloziem „12 żon Jafeta", cieszący się 
dotychczas wielkiem powodzeniem dzięki iście 
karnawałowemu humorowi, doskonałej grze ca 
łego zespołu, wesołym pioseńikom i ewolucjom, 
grany będzie w dalszym ciagu codziennie 0*£. 
8.20 wiecz. Dzistejsze przedstawienie jest prze- 
znaczoge dla zrzeszeń robotniczych po cenach 
najniższych. 

Bilety nabywać można w kasach teatru przy 
ul. Ogrodowej 18 I w kwiaciarni b-cl Dymkow- 
skich, Plac Kościelny 4. 
:0: 


RADJO-KĄCIK. 


Pontedziałek. 4-z0 lutego. 

Warszawa. — Godz. 11.56 Sygnał czasu, hel- 
nat z wieży Marjacklej w Krakowie, komunikat 
lotniczo-meteorologiczny: 12.10 Muzyka płyt gra- 
mofonowych: 13.00 Komunikat rolniczy: 14.50 Ko 
gospodarczy 0 nad 


munikaty: meteorologiczny, 


program; 15.55 Tygodniowy przegląd — (referent A; 


prasowy M: K: Tad. Strzetelski); 1550 Muzyka 
płyt gramcionowych; 1700 Odczyt z działu „Woj 
skowość” p. t- „Znaczenie piechoty -w wojnie no- 
woczesnej: — wygł. mir. Rosner; 17.25 Odczyt 
p. t. „Współczesny stan badań nad epoką Jagiel- 
yońską* (z cyklu odczytów organ. przez Min. 
W. R. i O. P} — prof. Oskar Halecki; 47.55 Trans 
misja muzyki tanecznej z kawiarni „Gastronomija“ 
Orkiestra pod kier. Lewaką I Mutzmana; 1850 
Rozmaltości; 19.10 Wykład literatury. francuskiej 
Lektor Lucien. Roguizny; 19.56 Syznał, czasu; 
30.30 Koncert międzynarodowy z Berlina. Orkie- 
stra I chór radiostacji berbńskiej. W przerwie ko 
muńikat teatrów miejskich: 22.00 Komunikat lö- 
miczo-metcoroogiczny; 22.05 Komunikat P, A.T;.; 
22.20: Komunikaty: policyjny, sportowy i nad pro 
gram; 22.30 Transmisja z Budapesztu mhzyśi cy- 
gańskiej; 23.15 Transmisja muzyk! lekkiej | tanecz 
nej z sali Mallonwej hotelu „Bristol”. Orkiestra 
pod kierunkiem A. Gołda I J. Petersburskiego. 


DYŻURY APTEK. 


Dziś dyżurują apteki: M. Epsteina. (ul. 
Piotrkowska 225), M. Bartoszewskiego (ul. 
Piotrkowska 95), M..Rozenbluma (Cegiel- 
niana 12), Gorfeina (Wschodnia 541. J, Ko- | 


| prowskieśo (Nowomiejska 15), 


wege; || 
poitea 


lbvleby tylko miała pie 


JE 


— 
AP we 


Gp" haag 


„. Agent: 
gielką ma 20 tysięcy funtów. 


U 


— Ta pani, która chce wyjść zamąż iést Ane 


Kawaler: — Nic nie szkodzi. Może być tęga jak pięc, 


niądze. 


Str. 6 


Mumia w pniu drzewa. | 


Dziwna narośl. 


W magazynie iede 
'A. Giermgrossa wystaw 


|-7 m m 
|pl w nego i zyskato około 


płatów, których 


w NSKIM 


iońo na |siedem 


widok publiczny niezwykł! |bvł wyraźny. gdy tymczasem | 

produkt natury linne płaty miały obraz hiewy- || 
odkryty przypadkiem przez p.|raźny. Dyr. Erifeld ofiarował 
Leona Erfelda. leden z tych płatów  wiedeń- 
Mianowicie w Jugosławii skiemu „Muzeum Przyrodni- 
ścięto drzewo. które miało być czemu". Inne sa właśnie wysta 
użyte dla sporządzenia fornie- |wione w owym magazynie i 
rów. To drzewo miało na erani |budza wielkie zainteresowanie | 


cv miedzy korz niem |publiczności wiedeńskiej. | 
duża narośl o średnicy około| 
90cm. Gdy pień drzewa roz-| 
cięto na cienkie platy 
się. że gdy svmetrycznie 
żono dwa fornierv 
tej narośli, zjawi 
klatki piersiowej i 

czaszki człowieka | 


uzyska! 


się 


Znawcy piją tylko 


Merddlę PERŁOWI 


mocna aromatyczna i wydajna 


Kilka lat 
Hollywood'u młoda artystka o] 
skromnej, nie rzucającej się w 
oczy powierzchowności, o któ- 
rej jednak mówiono, że została 


Firma egz, 140 lat |zaangażowana | 

| na świetnych warunkach 

+ |do Metro-Goldwyn. 

>. DOKTOR bały i f 
Kim yta ta tajemnicza 
ozef Lubicz. peada ? Skąd pochodziła? 
Zasięgnięto języka i wkrótce 
] ORTOPEDA. tesu dowiedzieli się od reży 
Specjalista chorób kośd. stawów '|sera Wiktora Seastroma, jej ro- 
zniekształzeń kregosłupa | końszvyn |dąka, że ta zajmująca blondyn- 


Własna pracownia wszelkich 


tów ortopedycznych 


apara jest | 


kraju, 


ka zwie się Greta Garbo, 
|już sławna w własnym 


Gdańska 28 tel. 41-46  Przyimnie |Szwecji i zjawiła się tutaj dla 
a „nakręcenią” „głównej . roli w 
„Potoku. 
Dr.med. H. LUBICZ Żadna  dziedziczność zrazu 
powrócił |nie zdawała się przeznaczać ją 
ulica Cezieiniana 43 tel 41-32 |do karjery artystycznej, Greta 
Specialista chorób skórnych wene |Garbo pochodzi 


reczńwch I maczaniciowych N 
danie lanipa kwarcowa 


jówh 


z rodziny marynarzy, 


Dia pań od 3—5 oddziel poczekalnia | W której dotąd nikt nie był ar- 
Przyjmuje od eodz 8—10 I od 5— |tystą dramatycznym. Gust oso- 
od 5 — 7. 'bisty i wrodzone powołanie 


Echa katastrofy pod Reqensburqiem. 


Spiętrzone wagony po zderzeniu pociągu pośpiesznego z osobo- 
czem doniosła 
czwartkowa depesza „Echa'). 


wym na stacji Siinching obok Regensburga (o 


CODZIENNIE 


POCIĄGI WIOZĄ 
MÓJ TOWAR 
NA POMORZE, DO WIELKOPOLSKI, 
NA G.ŚLASK, DO MAŁOPOLSKI 


KATOWICE Z 


Bo szw się 
w lygodniza 


stale 


Z GR 
ŚWIAT KUPIECKI Poznań, Pocztowa 31 


qdłajcie natychmiast oferty i numeru oKazowego, 


obraz I 


temu przybyła do |skłoniły 
kursa 

sztuki w 
rzał ją po raz pierwszy reżyser 
Maurycy Stiller 
interpretacji Ibsena. Talent, ja- 
ki uzewnętrzniałą tak wyraźnie | 


|Selmy Lagerlóf, 
przyniosło nagrodę Nobla, 


wspaniały sukces, że odrazu za- 
jęła miejsce wśród gwiazd sztu- | 
ki -kinematografieznej- t zasypa=| 
na została 

stkich stron, 


nie zrealizować film p. t. „W za 
traconej uliczce”, zaangażował 
ją z miejsca do objęcia roli głów 


sS>CZH OT 


BAJKA” F ranciszkańska 31-a 
LL _róg Brzezińskiej p 


Franciszkańska 31=a 
__róć Brzezińskiej 


Od wtorku dn. 29 stycznia b.r. 
Potężne arcydzieło mistrzowskie) reżyserji Michała Linski'a 


„OSTATNI CAROWIE* 


Film, wykonany, na podstawie talnych archiwów Ochrany Csrskiej 
Codziennie od godz. 6-ej obraz ilustrowany będr'e wspaniałym Rosy'sko* 
Ukra ńskim Chórem Artystycznym w zwiększonym komplecie. 
Ilustracja muzyczn: kompozytorów rosyjskich ściśle aastosowana do 

obrazu pod kier. Z. Sandomierskiego 
Początek codziennie o 4-30. W soboty, niedziele i święta od g. 12—3-e 


uraz w dni powszednie'wma na _płerwssy seans ceny miejsc od 30 grosz! 
"TINEEAATYT NETU usy żyta) | 


ją do uczęszczania na|nej i jakby za dotknięciem róż: 
królewskiej akademji |dżki czarodziejskiej, Greta Gar 
Stokholmie, Tam uj-|bo stała się odrazu „świazdą 
|europejską, choć nie ukończyła | 
jeszcze lat osiemnastu. 
Hollywood 'owi sądzone było 
nadać jej jeszcze wyższe zna- 


w doskonałej 


| 
i 


jej nadzwyczajna wrażliwość, |czenie: Greta Garbo stała się 
urok jej postaci — wszystko to |łam wielką „gwiazdą o między 
wzbudziło w nim zaufanie, któ- | narodowej sławie. Jej elęgan- | 
rega w przyszłości nie za-|cka sylwetka i pełne uroku spoj 
wiodła. rzenie czarują ze wszystkich 
Maurycy Stiller powierzył | ekranów świata. 
jej główną rolę w „Gösta Ber-| Fred Niblo, który- był jej 
ling” według świetnego dzieła |pierwszym reżyserem w Amery 


które autorce |ce, mówi o niej: „Dla mnie Gre- 
ta Garbo 
uosabia 

sztukę kinematograficzną i zda- 
nie to opieram na studjach jej 
|temperamentu - artystycznego 
|którego głównemi cechami są’; 
prostota, inteligencja i żywa| 
sympatja dla osobistości, którą 
|ma odtworzyć, choćby ta ostat- 
nia odgrywała najmniej wdzię 
czną rolę, A jest to rzecz, do 
|której nie wszystkie artystki są | 
izdolne”, | 

Greła Garbo odznacza się 
wielką prostotą, która odbija | 
się nawet w jej ubiorze. Zapro: | 
szona niedawno do teżysera na 
rozmówienie się w kwestii tua- | 
let do filmów, zjawiła się tak, | 
jak wracała z plaży: w prostym | 
płaszczu męskiego kroju, bez 
śapelusza i rękawiczek, z ką-| 
pielowemi . sandałkami na no- 
gach. 
r Urok Grety Garbo polega Ga | 
tem, że nie jest pódobna 


Greta. Garbo odniosła tak 


ofertami ze wszy- 


G. W. Pabst, który miał właś | 


Jest niepospolita i trudno wy- 
razić się o niej, jak o wielu in-| 
nych „gwiazdach“, o których 
się mówi: „to bożyszcze męż- 
czyzn. — lub kobiet”. Wszyscy 
lzachwycają się nią jednakowo. 
Od czasu, przybycia do Holly- 
wood'u, Greta Garbo pracnie 
bezustanku. Po „Potóku” grala 
główną rolę w „Kusicielce”, na- 
stępnie występowała z Johnem! 
Gilbertem w „Annie Kareni- 
nie”, w filmie „Ciało i szatan”. 
Chodziły pogłoski, że Greta 
Garbo ma poślubić swego part- 
nera, lecz pogłoski te ucichły 
po kilku miesiącach, W każ- 


iekałta się r 


+4 
dvm r 


|słów kiem 


| W 


do żadnej innej kobiety. |? 


Przez ź żone lotnic 


o caie 
Skarga rozwodowa 


Ruth 


Si 


U któ 
tak 
wiodła się 2 
i 


ou 


Elder 


Vego czasu 


Lotniczka 
rel mówion 
wie] e i częst roz 
Proces ri 
Pat 

zełosu i 
kómentarzi któr: bv 
szkodzić jej sławie 


zwodowy 
bo Elder 
różnych 
głv za 


"rq 
L b 


bywał się w amie 


mo 


jako 


lotniczki. 


Z mgieł północy pod błękitne niebo Hollywoodu 


* Uosobienie sztuki Kinematograficznej. 


Wdzięk i prostota nailepszą rękoimią sukcesu 


azie ani Greta Garbo ani 
Gilbert nie zdradzili nigdy 
czy nosili się kiedyś 


>bnymi 


John 


z pódi zamiarem. 


Dwie rzeczy utrzymują w 
Hellywood'zie o Grecie Garo» 
mówią, że jest dziwna i że od 
znacza się wielką rezerwą. 


Dziwna jest może dlatego 


że nie otacza się zbytkiem, ja- 
kiemu hołdują wszystkie „gwiaz |! 
dy” filmowe. Wielki jej urok 


z Indywidualności jej 
zagadkę dla wszy- 


wypływa 
stanowi 
stkich, 
Odznacza się wielką rezerwą 
ipod tym względem nie zawsze 
jest ' zrozumianą w `Holly- 


| wood zie, 


Doznała pewnych trudności 
zaaklim atyzowaniu się w sto- 
licy kina. Zawodowa „koleżeń 
|skość”* stosunków nie nęciła jej 
w początkach WISE w kra 
iu, którego nie znała języka i 
zwyczajów. Trzymała 
oboczu 
trochę z upodobania, 

Mieszka w swym 
|Santa-Monica, pomiędzy mo 
rzem a pracownią kinemalogra- 
ficzną, 
czynię 


się 


Wikingów. 
Kilka miesięcy temu, gdy na- 


kręcano „Cudowną kobietę” z 
Larsem Hansonem, jej ziom- 
| kiem, zapytano Ją, czy przy- 
zwyczaiła „się, wreszcie do Ame 
y zęśliwa ? 
Greta a aan się, nie 


| śmieje się bowiem prawie nig- 
ej 


— Pytano mnie o to już daw- 
no i przyznać muszę, 
że jestem szczęśliwsza 
teraz, niż dawniej, Pracownie 
nie wydają mi się już tak ol- 
brzymie, a Ameryka — łątwiej- 
szą do zrozumienia. Dziś pły- 
wam, jeżdżę końno, grywam w 
tennisa, gram na gitarze hawaj- 
skiej i sama kieruję swym sæ 
mochodem, jak Amerykanka. 
Czego potrzebą więcej? A, tak. 
|Lubię zajmować się ogrodem — 
i kuchnią, 
Mylicie się, że jestem „fwiaz- 
dą" na wysokości zadania. 

O nic inrego nie należy py- 
tać Gretę Garbo, Oprze się in- 
nym zwierzeniem i napróżno 
pragnie się wyczytać z tajem- 
[ni zych błysków jej oczu tajem- 
nicę jej sztuki I potęgę jej indy- 


widalności. 
Chwilowo Greta Garbo — 
kjlka tygodni temu — opuściła 


| Amerykę, by zwiedzić Europę i 
ojczyznę swoją, 
| 20.000 osób oczekiwało ją na 
stan i 
Czy potrzeba większego do- 
wodu ponularności, 


się ta „świazda'”* północy, będą- 


ca jednocześnie mieporówna- 
nym „starem' międzynarodo- 
wym? 


LECZNICA. 


| LEKARZY SPECJALISTÓW 1I GA. 
BINET DENTYSTYCZNY 
przy Górnym Rynku. 
Piotrkowska 294, tel. 22 » SV 


(przy przystanku tram. pabiani:kich! 
| przyjmuje chorych w chorobach 
|wszystkich specłalności od g. 10 ra 
no do 7-ej po poł Szczepienie ospi 
inajlzy (moczu, kału krwi. płwo- 
cin etc) operacje. opatrunki. 
Porada 3 złote. 
Wizyty na- mieście 
Zabiegi I operacie od umowy Komple 


lle  świętinę. Naświetlania lampa 

|kwarzową. - Roentgen. Zęby eztu 

czne, korony złote, platynowe 
mostki 


bla pań od 4—5 oddziel poczekalnia 
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